— M ‚ŘE N” Ta ZZO 


w Piątek dnia 27. Marca 1812. 
on PA AP ANA NE w a o 


Wiadomości kraiowe. 


Ze Lwowa d. 27. Marca. — Franciszek 
Roger pensyonowany Sekretarz gubernialny, 
mąż bardzo poczciwy 1 powszechnie szaco- 
wany, został przeszłóy Niedzieli dnia 22 b. m. 
w pomieszkaniu swoićm w nocy sposobem 
okrutnym i oburzaiącym zamordowany 1 
zrabowany. Przedsięwzięto natychmiast iak 
naysurowsze śledzenie, i użyto wszelkich 
środków do odkrycia tych bezbożnych mor- 
derców, i wydania ichjwręce karzącćy sprae 
wiedliwości. 

Z Wiednia d. 18. Marca. — Ogłoszono 
tu ze strony Rządu kraiowego nasiępuiące 
pismo okólne: N. Pan staraiąc się zawsze 
zaradzać koniecznym potrzebom. wiernych 
swoich Poddanych, i przysposabiać zapasy 
artykułów żywności nieodbicie potrzebnych , 
raczył wyrokiem przez Kancellaryę nadwor- 
na dnia 13 Lutego wydanym ;rozkazać, aze- 
by będący iuż zakaz wyprowadzania wszel- 
kich gatunków zboża był ponowionym, i 
iak naysurowićy przestrzeganym. 

Zważywszy iednakże, iż podług wypad- 
ku wszystkich doświadczeń , wolność handlu 
wewnętrznego do podwyższenia kultury i_n- 
siągnienia prawdziwćóy a naturalnćy ceny ży- 
wności istotnie się przykłada, uchwalił N. 
Pan, aby począwszy od dnia ninieyszego 
obwieszczenia, wszelkie prawa ograniczaiece 
haudeł zbożowy, lub kładące mu trudności, 
za zniesione i meskutkuiące już więcćy uwa- 
żane, i za takie O:łoszone były z tym iedy- 
nie wyiątkiem: iż żydóm tak iak i dawniey, 
handel zbożowy pod prawnemi karami iest 
zabroniony. ra , 

Naywyższa ta uchwała nie ściąga się 
wreście do żadnych porządków po miejsco- 
wych targach będących, które są tylko pra- 


widłem policyinóm, a które zatóm i nadal 
lak nayściślóy zachowywane bydź maia, 
W Wićdniu dnia 6 Marca 18212, 

O zafundowanóćm przez Jego Cesarzo» 
wiczo wską Mość Arcy - Xiążęcia Jana Joan- 
neum w Gracu, czytamy w iednóm z tutey- 
szych pism peryodycznych to, co następuie: 
Nauki i sztuki, polerowane i pielęgnowane 
przez poiedyńcze Osoby, mogą wprawdzie 
w cichości od iednego do drugiego wie- 
ku ludzkiego czynić postępy; lecz praw- 
dziwa chwila życia ich wtenczas dopićro- 
poczynać się zdaie, gdy zacni Xiążęta swoią 
zaszczycają ich opieką i otwićraią im sferę , 
w którey obeymuiąc wszystkie części życia 
obfite dla obecnych przynoszą korzyści, a na 
zakwitaiącą potomność zlćwaią błlogosła- 
wieństwa. Czasy takie, iakie były za Mee 
dyceuszów, zostaną wiecznie pamiętnemi 
i sławnemi w dzieiach świata. — Winni ie- 
steśmy Czytelnikóm naszym wiadomość o 
iednym naukowym instytucie, który równie 
jest wielkim dowodem szlachetnomyślności , 
miłości Oyczyzny i głębokiego rozumu swo- 
iego założyciela, iak wielce pożytecznym dla 
téy prowiucyi, wśród którćy go założył: 
Zaledwie nam potrzeba dodać, iż rozumiómy 
przez to zafundowane przez Jego Cesarzowi- 
czowską Mość Arcy-Xiążęcią Jana Joan- 
neum w Gracu, które będąc pod przyiaźną 
wróżbą założone, a z nayszezćrszą chęcią i 
nayczulszą wdzięcznością prayięte, stanie 
się poświęconym Średnim purktem kształce- 
nia się w naukach i w sztukach wyzwolonych, 
które z niego naydobroczynnieysze swoie 
promienia po wszystkich punktach rozszórzać, 
oraz zachet i zapał wzbudzać będą. Zale- 
dwie Jego Cesarzowiczowska Mość oliarował 
Stanóm Xięstwa Styryiskiego obfite plo- 
ny, które zebrał w czasie swoich po tómże 
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Xiestwie podróży, gdy też Stany postarały 


się za zezwoleniem N. Cesarza i zapewnieniem, 


naywyższćy Jego opieki o przyzwoite do u- 
_mieszczenia ich mieysce, obieraiąc na to dom 
"Hrabiego Liesl, który przez samego N. Pana 

obeyrzanym, a dlawielorakich zalet swoich za 

nayprzyzwoitszy i naydogodnieyszy uznanym 
został. Kupiono go, i dano mu natychmiast 
postać przyszłego iego przeznaczenia; poczęto 
zamieniać ogród w szkołe prakt ycznie-botani. 
czną z domem ogrodowym, przeźnaczonym na 
pielegnowanie obcych roślin; akademię rysun- 
ków przeniesiono toż samo do tego gmachu, 

a zrozpoczęciem teraźnieyszego roku szkol. 

nego, było iuż wszystko, w zupełnty czynno- 

ści i ruchu. 

Dnia 26 Listopada 1811 rozkazał Arey- 
Xiaże Jan swoiemu ienerałnemu Adjutantowi 
Baronowi Pley wręczyć Stanom Donacye, 

- wktórey ludzki i Xięcia tak godny zamiar: 
rozszerzenia przez ten instytut o. 
świecenia w Oyczyznie, i w) kształ- 
cenia pożytecznych dla Monarchii 
urzędników, iest wyrazony. W tćy Do. 
nacyl obwarował sobie Arcy.Xiąże Szczegól. 
nie nastepuiące punkta: 1) Zachowlie sobie 
dopóki żyć będzie prawo własności: dozór i 
użytek z tego Muzeum. 2) Po smierci jego 
stanie sie toż Muzeum nieodzowna właśno- 
ścią Stanów Styryiskich, które go icdnakże 
zawsze na ów pozyteczny zanuat Obracać 
powinny. 3) Zachowuie sobie Arcy- Kląże 
przez Czas życia swolego wybór pierwszych 
trzech Kuratorów ; gdy tymczasem inni dway 
większością głosów na seymie przez wszy- 
stkie cztćry Stany, z Magnatów i Szlachty 
obierani bydź powihni, 4) Kuratorowie obo- 
wiązani są do pełnienia przez całe życie 
swoiego urzędu; ten zaś, którego Arcy-Aląże 
obrał, a który tylko iego iest zastępcą, nie 
będzie iuż więcćy po Śmierci Arcy - Xiążęcia 
wybieranym. 5) Na tych Kuratorów maią 
bydź zawsze tacy tylko obierani męzowie, 
którzy swoiemi wiadomościami, gorliwością 
i pairyotyzmem celuią, nakoniec: 6) Zacho- 
wuie sobie Arcy - Xiaże dopóki żyć bedzie 
wybór Kustosza, o którego utrzymanie sam 
się postara, a który Kuratorom na pomocy 
bydźz, i wraz z niemi Arcy.Xiażęciu o nieco- 
statecznościach i potrzebnych poprawach in- 
stytutu, donosić powinien.. Stany Styryiskie 
podziękowały tegoż samego dnia Jego Cesa- 
rzowiczowskiey Mości pismem pełnćm uczuc 
nayszczórszóy wdzięczności, uznaiącem Jego 


troskliwość i opiekę, wynurzaiąc mu dzieki 
za ten pomnik: „którego zadna krew nie 
maże, zadne nie obciąża przeklęstwo, a któ- 
ry duch opiekuńczy ludzkości radośnemi 
swoiemi skrapia łzami”: prosiły oraz Arcy- 
Xiążęcia, aby dozwoleny im wybor dwóch 
innych Kuratorów przytał na siebie, Jego 
Cesarzowiczowska Mość mianował . zatćm , 
lak odpowiedź iego Stanom-przesłana opić- 
wa: „godnego, i przez długie sprawowanie 
interessów doświadczonego Starostę kraiowe- 
go Hrabiego de Attems, iako Prezesa Sta- 
nów i nayznakomitszego pomiedzy Magnata- 
mi, który zupełne Jego Cesarzewiczo wskiey 
Mości posiada zaufanie”; a gdy teraz iuż 
ieden Kurator z Magnatów został obranym, 
przeto mianował szczegółnie na teraż- 
nieyszy czas z Duchownych Opata z A- 
dmont, iako męża, „który dla obszernych 
swoich naukowych i kraiowych wiadomości 
powszechnie iest: szanowanym”,. Nakonieć 
wybrał Arcey- Xiąże ze Bzlachty na Kuratora 
JanadeKalchberg, „znanego ze sławy lite- 
rackićy, znaiomości Kraiu i sposobu myśle 
nia”, 

lak wielce wspaniały sposób myślenia 
był do ugruntowania tego narodowego Mu- 
zeum powodem, i iak wielkie zamiary maią 
bydź . przez to osiągnione, można. poznąć 
z osnowy sjatutów, w których jest to wyra» 
żono, ,, Ciagłe rozwiianie sie i nieustanne 
postepowanie na przód, iest celem każdego 
człowieka, każdego Państwa i całćy ludzku- 
ści. Cicho stac i wtyle się powosta- 
wać, icst (podług wyrazu iednego wielkie- 
go Mędrca) wszystko iedno w czynnem 
istnieniu Coraz nowych na świecie widowisk. 
Obraz téy czuyneści, mocnóćy woli i wyna- 
lazków, przez Ltóre woysko, rząd i sztuka 
staia się wzorem, musi ustawicznie wzno- 
sić ducha, aby na każde wezwanie goduym 
był przeszłości, zdatnym dla obecności, a 
dobroczynnym dla przyszłości. Życie Pań- 
stwa iest iak strumien, który tylko przez 
postępvuiaący ruch wspaniałym, bydź może, 
Skoro strumień się zastanawia, stale się lo» 
dem lnb bagnem. Tam tylko iest życie, 
gdzie iest światło i zapał, — Korie- 
czność zaszczepienia gruniownych umieiętno- 
ści na mieyscu mnóstwa czczych wiadomości; 
siły i stałości na mieyscu co raz więcćy sze- 
rzącćy się niestąteczności i sainolubnego od- 
strychnienia sie, czynnego Zycia i nieza- 
chw.anćy przytomności zamiast ponurego u 
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legania, haniebnéy oboiętności i lichego odby- 
wania swoich obowiązków ; konieczność 
przywiązania się całćm sercem to drogićy 
Qyczyzny, do naywyżsćy Narodu sprawy, 
i zwrócenia ustawicznćy baczności na edu- 
kacyę, nigdy się tak dzielnie nie okazała, 
lak za dni naszych. ** Zasłuzżylibyśmy na 
zarzut nieskromności , gdybyśmy do cych 
mieysc, które wyraźnie przemawiaią do ser- 
ca kazdego Patryoty i tchnącego ludzkością 
człowieka wiecóy ieszcze co przydawać chcie- 
NE siak przedmioty , którym Joanneum 
iest poświęcone. Do tych należą: 1.) Histo- 
rya, zaymuiąca dokumenta, malowane pom- 
niki, monety, ienealogią, historyczne rekopi- 
sma, drukowane dzieła o dzieiach i statystyce 
Stycyi, Karyntyi i sasiedzkich Kralów, a na- 
(koniec rzed portretów Monarchów i mężów 
wsławionych. 2.) Statystyka ze wszystkie- 
mi swoiemi podrządnemi oddziałami. (Sko* 
ro tylko dła tych obiedwoch gałezi przyjdzie 
do skutku zbiór ile możności dokładny, zay- 
mą się ułożeniem historycznego , 8 polem 
Statystycznego dzieła celujący i znani iuż 
Uczeni.) 3.) Fizyka i matematyka. 4) 
istorya naturalna. 5) Chimia 
praktyczna. 6.) Praktyczne gospo- 
darstwo wieyskie. 7.) Technojogia. 
8.) Biblioteka, która główne książki, pi- 
sma peryodyczne, nakoniec wszystko, co 
tylko o Styryi i Karyntyi przez Styryiczyków 
i Karyniczyków pisanem było, zawićrać w so- 
bie będzie, 


Do Słatutów przyłączone są przepisy, 
iak z Muzeum pożytkować, i iak nićm kiero- 
wać i zarządzać należy. Przekraczałoby to 
granice tego pisma, glyby ie się dokładnie 
wyszczególniało ; lecz nie potrzeba nam wspo- 
minać, ze maią równie na sobie pietno wy- 
sokich zamiarów wspaniałego założyciela, i 
że iako godne tak wielkiego celu środki, nay- 
bardzićy 1 nayczyńbićy wchodzić będa w spre- 
Żyny publicznego życia i dążenia, Kładzie: 
My tu zamiast tego Życzenie, którćm Jego 

esarzowiczowska MĄośc zakończył te statu- 
ty: „Oby te narodowe Muzeum, owoc i ukon- 
tentowanie tylu godzin życia moiego w tćy 


myśli zostało przyjętóm, wiakićy iest dane, _ 


oby utalentowanemu , poczciwemu i wierne. 
mu Narodowi, tudzież przyszłym iegn poko 
leuiómstak było pozytecznem, iak pragne, + 
tak na swoiem mieystu przykładało sie dh 
wielkióy całości, którey powiększaiący sie 
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stan kwitnący i stała trwałość, iest wszystkich 
nas nadzieją, chlubą i naywyższym celem”, 

Jak zupełnie i glęboko czuią obywatele 
Styryi dobrodzieystwo tak przedniego, obey- 
muiacego wszystko instytutu, dowodzi ich 
uczestnictwo, iakie okazują posćłaiac do nie- 
go interessuiące przydatki ze wszystkich trzech 
Królestw matury, oraz pisemne i malowane 
pomniki, » 

Jego Cesarszowiczowska Mość Arcy-Xig- 
że Jan, zadał dla dawnieyszćy jeograĥi i 
historyi Styryi, bardzo ważne do rozwią- 
zania pytanie, (Umieszczone iest ono w ięzy- 
ku niemieckim w Dodatku dzisicyszey Gazety.) 

Z Pressburga d. 13 Marca, — Dnia to 
b. m, odprawiło się zóte seymowe posiedze- 
nie. Czytano na nićm Królewską rezolucyę 
na ostatnie przełożenia Stanów zgromadzo- 
nych. > 


Wiadomości zagraniczne. 


Francya. 
A 

Ż Puryża d. 5. Marca. — Pozawczoray 
grano na teatrze opery w Paryżu, operę My. 
stóćres d’ Jsis (Flet czarnoksięzki), którcy 
przez długi czas nie dawano. Muzyka prze- 
wyborna zwabiła mnóstwo słuchaczów. Na 
początku aktu trzeciego pokazali się niespo- 
dziówanie Cesarstwo Jchmość w swoićy lo- 
ży. Natychmiast zabrzmiała sala okrzyka. 
mi radości. Wszyscy widzowie powstali i 
powtórzyli okrzyk pićrwszych osob, które 
Cesarstwo Jchmość spostrzegły: Niech zyie 
Cesarz, niech żyie Cesarzowa! 

Od dawna nie zaszczycali Cesarstwo 
Jchmość tego teatru swoią przytomnością, i ni- 
gdy nie spodzićwano się mniėy ich przyby- 
cia; lecz nigdy téż nie wyraziła się radość 
z ich widoku żywićy i iednogłośułćy, iak 
w tóy chwili. 

Pierwsza kolumna konskrypcyonistów 
zroku 1812 Departamentu Lo t, odeszła d. 
gg. Lutego na swoie przeznaczenie. Kon- 
skrypcyoniści zgórney Vienny odeszli 
d. 24, a z Departamentu północnego d. 28 i 
d. 29 Lutego. Czwarty oddział konskrypcyo- 
nistów z Departamentu Roer odszedł d. 
3. a piąty d. 5. Marca. 

Koło Liittieh została kopalnia węgli 
kamiennych Beaujonc, w którey przeszło 
sto ludzi pracowało, raptownie wodą zala- 
na, O tém nieszczęśliwem zdarzeniu zosta: 
s" 2 


a 


ły zLüttich następuiące doniesienia ob- 
wieszczone: I). 29. Lutego. ,, Wczoraysze 
zdarzenie w kopalni węgli kamiennych Beau- 
jonc,  wprawiło wszystkich mieszkanców 
Liittichu w naywiększy smutek; lecz po- 
nieważ ludzie zawsze przesadzaią , więc 
potrzebną iest rzeczą sprostować publiczne 
o tćm wieści, Kopalnia Beaujonc została 
d. 28. b. m. o 11. godzinie z rana raptownie 
wodą zalana. Liczba” znayduiących się w 
nićy robotników nie wynosi, iak ro:gło- 
szono, 300 , ale tylko 122, z których gg 
w pićrwszćy wyszło chwili. Mamy na. 
dzieję uratowania także reszty. Machina 
parna i druga, do poruszania których na 
przemian po sto używa si: koni, SĄ koło 
szachty w nieprzerwanćy czynnośći; 1 luż 
się tak wzięło górę nad wodą, że iŚy wię. 
cey nie przybywa. 

Z Moguncyi du 7. Marca, — Na pytanie 
PrefektaDepartamentu Góry grzmotowć 
czyli na wsi wolno bez pozwolenia zakładać 
instytuty wyrabiaiące syrup z bóraków, 
odpowiedział Minister rękodzielni i handlu, 
1z Cesarz Imć wydał w tóy mierze wyrok 
przyznawaiący tę wolność. 

Z Amszterdamu d. 3. Marea. — Roz- 
dzielenie 3500 maytków od 24 do 49 lat na 
y Departamentów hollenderskich i na Depar- 
tamenta uyść Renu i Skaldy, zostało już 
rozporządzone. Rezerwa została także do 
czynnóy służby morskićy powołana. — W 
Frieslandyi odbył się zaciąg z naywięk- 
szym porządkiem.  Zaszło przytćm kilka 
zdarzeń zaszczyt ludzkości przynoszących. 
Dziesięciu konskrypcyonistów poszło dobro- 
wolnie bez naymnieyszćy nagrody za swo- 
ich braci lub szwagrów. 

Z Hamburga d. 10. Marca. — Podano 
tu do wiadomości, co pa Dk Niziy wy: 
rażony Dozorca drukarniów i księgarniów czyni 
ninieyszćóm wiadomo, iż Jenerał Baron de 
Pommereul, Radca Stanu, jeneralny Dyre- 
ktor drukarniów i księgarniów pozwolił wcałym 
obwodzie gzgiśy Dywizyi woyskowćy wpro- 
wadzać i rozsćłać bez iego osobnego pozwo* 
lenia dzieńniki następuiące: 

Salzburska gazeta lekarsko - chirurgi- 
czna. — Altenburskie roczniki lekarskie. —— 
Hufelanda dzieńnik i biblioteka sztuki lekar- 
skićy. — Dziehnik chimii, przez Schweigera, 
Gilbertą i Pfaffa. — Hermbstadta buletyn 
naynowszych i wiadomości naygodnieyszych 
rzeczy z umieiętności naturalney. =- Gilber- 
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ta roczniki Fizyki. — Repertorium nauki 


naturalnćy, przez Flórkego. — Magazyn o- 
grodowy ( w Weimarze). — Gazeta gospo- 
darstwa wieyskiego (w Halle ), — Thaera 
roczniki rolnictwa. — Zacha miesięczna kor- 
respondencya astronomiczna. — Ffemerydy 
jeograficzne (w Weimarze). — Gazeta mu- 


zyczna (w Lipsku). 

Kto sobie życzy dostać tych dzieńników,2 
może sie udać do PP. księgarzów , albo do 
Pocztamtów we wszystkich miastach 32gióy 
dywizył woyskowśy, które uwiadomią o 
formalnościach w tóy mierze zachować sie 
maiących. a 

Należy się spodzićwać, iż nakładnicy 
i autorowie tych dzieńnikow, bedą umieli 
szanować to dobrotliwe pozwolenie. Wła- 
sny ich interes wymaga tego po nich, aże- 
by się wstrzymali od wszelkich rozpraw 1 
uwag politycznych. Ponieważ tylko rządy 
same maią prawo względem politycznych 
przedmiotów publiczne wydawać uwiado- 
mienia, a zatćm każdy dziennik umieietny, 
któryby sobie tego pozwolił, wystawiłby 
się na niebezpieczeństwo bydź zakazanym, 
i ściągnąłby próez tego karę dla autora i na* 
kładnika. — Jeżeli zaś zostaną w granicach 
umieiętności i sztuki, którey dzieńnik ich iest 
poswięcony, mogą bydżź pewnemi sprzyia- 
nia rządu mądrego, który się opiekuie każ- 
dą prawdziwie użyteczmą  umieiętnościa i 
sztuką, iako też tém wszystkićm , co się do 
ich wydoskonalenia przykłada. 

W Hamburgu d. 6. Marca 1812, 


Dozorca drukarniów i księgarniów 
w Jepartamentach uyść Elby 
i W czery, 4 


Johannot. 
Związek Reński. 
Z Frankfórtu d. 5. Marca. — Podług pu- 


blicznych wiadomości przybyli temi dnia. 
mi Jenerałowie francuzcy Lefevre, Al- 
phonse, Legrandi inni. 

Gazeta Magdeburska pod 4. 3. Mar- 
ca umieściła następuiące obwieszczenie : 
„ Mieszkańcóm tuteyszego miasta i przed. 
mieść lego, czynię ninieyszćm wiadomo, że 
wyrok Cesarza i Króla Jmci pod d. 2. Lu. 
tego wydany, ogłosił twierdzę Magdeburg 
wstanie oblężenia. Władze administra» 
cyine przestałą zatém wydawać yaszporta, 
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1 karty bezpieczeństwa, które na rozkaz Je- 
kerała dywizyi i Gubernatora Michaud, 
odtąd przez P. Schulz jeneralnego Komis- 
Sarza, i przez P. Pfesdorf Sędziego woy- 
skowego wydawane będą. 

WMagdeburgu d. 2, Marca 1812. 

Prefekt Departamentu E lby, Schu- 
lenburg. Za zgodność zoryginałem, Jene- 
ralny Sekretarz Frank. 

Obwieszczeniem pod d. 22, Lutego we- 
zwani zostali wszyscy wierzyciele Prowin- 
cyi Erfurt i Hrabstwa Blankenhayn, 
ażeby dokumenta udowodniaiące ich kraio- 
wi albo klasztoróm sekularyzowanym o- 
zyczone kapitały, podali w oryginale do Li- 
kwidacyi Cesarskićy Kamery finansów i dóbr 
skarbowych. 

D. 2. Marca przechodziły przez Frank- 
fórt dwa pułki piechoty francuzkićy i cug 
artylieryi. : 

W Frankfórcie wyporządzalą pokoie 
w pałacu W, Xięcia, dla przylęcia w potrze- 

uym razie Jego MKrólewicowskićy Mości. 

Król Saski przedsięwziął w swolćm 
Wwoysku liczne promocye. „ 


Żiednoczone Stany Ameryki północnćy. 


Akt upoważniający do zaciagnienia 
25000 ludzi, został podpisem Prezydenta 
stwierdzony, 

Osmy pułk milicyi Wirgińskićy 
w Lexington zgromadzony, posłał do 
Prezydenta Ziednoczonych Stanów nastepu- 
iący adress: ,, Nadeszła chwila, w któróy 
honor i prawa narodnu dzielnością ludu u- 
trzymane bydź muszą. Kochamy pokóy, a- 
leż cierpliwość ma takze swóy koniec; a ie- 
żeli woyna ma nastąpić, więc ićy odważnie 
i z temi woczy zayrzymy uczuciami, które 
wolnym ludzióm, niechcącym bydź niewol- 
nikami, przystolą. Skazani żyć w oddale- 
niu gór naszych, iesteśmy zasłonieni od te- 
go niespokoynego stanu, który woiniącemi 
miota narodami; lecz my iesteśmy dziećmi 
iednóy familii, czuiemy każda krzywdę i 
niesprawiedliwość, którą Amerykanin dozna 
w nayodlegleyszym Świata zakącie, i ieste- 
śmy równie tak gotowi pomścić się ićy iak 
gdyby nas samych zhańbione. Orzże nasze 
są4otowe; chcemy przyiąć służbę; wysokie 
góry Bunkerskie , równiny Šaratsgi, 
będą nam równym sposobem służyć za pun- 
kta ziednoczenia; cacemy wałczyć na brze- 
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pach morza ailastyckiego i w puszczach 
Kanadyiskich. Niechay tylko oyczyzna 
zawoła; nasze ręce i nasze serca do nićy 
należa! “ 

Donoszą, iż Indyanie prosili o po- 
kóy, i że proroka i iego brata wydali Jene 
rałowi Harrison. 

Zapewniaią, iż P. Foster żądał od 
Rządu naszego kategorycznóy odpowiedzi na 
to pytanie: ,, Czyli się w tym zamiarze do 
wóyny uzbraiamy, ażehy wpaśdź do posia- 
dłości Króla angielskiego ? “< 

Głoszą, iż w przypadku woyny z W. 
Brytanią, 50,000 ludzi ofiarowało się swo- 
im własnym kosztem opanować wyższą i 
niższą Kanadę. Są to młodzi ludzie 
z gór apalachiyskich (niebieskich) i wie- 
snlacy z Massachusets, Vermont, No- 
wego Hampshiru, Konektykutu i 
Nowego Yorku; ieżeli tego bedzie potrze- 

A, więc wybierą ieszcze większą liczbę 
ludzi. 
_ Gazety amerykańskie zawićraia układy 
Kongressu dochodzące aż do 24 Stycznia, 
Izba Reprezentantów zatrudniała się wten- 
czas ciągle bilem tyczącym się marynarki, 
i wielkie były spory względem tego pytania: 
czy dla uzbroienia się do woyny R r 
Anglii, dziesięć, czyli tylko dwie fregat wy- 
stawić należy, 


Granice Rossyi od zachodu, 


* Jeograficzno -statystyczne wiadomości a 
Rossyi tak mało ieszcze są znaiomemi, iż 
następuiących przytoczenie mile będzie przy- 
iętóm. Strona zachodnia Rossyi graniczy 
z Prussami przez Niemen; z Polską przez 
nabyte podczas. trzech podziałów  kraie; 
z Austryą i Bessarabią przez Dniestr. — 
Zaczynamy od strony naybardziey zacho- 
dniey. Tam pokazuie się byłe Xięstwo Kur- 
landzkie , które iest odłączone od Prus 
wschodnich kawałkiem Litwy, gdzie mia- 
steczko Połonga leży. Teraz Kięstwo to 
składa oddzielną Guberniią, podług nayno: 
wszego porządku 47mą. Zawićra zaś 335 
mil [] a leży pomiędzy 37 i 42 stopniem 
długości, i między 56 i 58 stopniem 5zero- 
kości. Naywiększa długość wynosi 50, a 
szerokość 30 mil Niemieckich. — W wielu 
mieyscach nie czyni tyle i przez połowę, bo 
kray ten ku wschodowi bardzo wązko wy- 
chodzi. Wiaściwie składa się zXięstwa Kur- 
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landzkiego i Semigalii. Ma wiele małych 
iezior i pomnieyszych rzćk, Wieksze rzćki 
sa Wendai Massa, która sie przy Bau. 
ska z rzeką Memel łączy. "Twierdzy nie 
ma żadney, mało miast i miasteczek. Mita- 
wa stołeczne miasto uderza w Oczy; była 
one stolicą dawnych Xiążąt. Goldynga 
naywiększe miasto po Mitawie, lest obszer- 
nie a nieporządnie zabudowane, lest to mia- 
sto handlowe przy uyściu Wendy do mo- 
rza Baltyckiego; ma port, do którego coro- 
cznie około 60a okaętrów ząwliā, — Lipawa 
jest nad tymże morzem „naywiększe miasto 
handlowe, a po Mitawie naylepsze w Kur- 
landyi, także z portem, do którego Angiel. 
skie, Hollenderskie , Dunskie ete. okręty 
przybywają. To miasto , iak i inne w Rur- 
landyi, iest bez murów i bram. Nie zasta- 
nawiamy się nad miastami Bauska, (GE 
bina, Frydrychsstadt i Jakobsstadt 
ponieważ miasteczka innych kraio w przecho- 
dza ie w wielkości i piekności. Kurlandzkie 
miasleczka zowia się miastami, ale nie za- 
sługuią wcale na to nazwisko, W Poe 
Piltyńskim, który nie zależał był o Kurlan- 
dyi, i miai rząd oddzielny, iest miasto Pil. 
tyn, iedno z naygorszych miast w Kurlan- 
dyi, dawniey dosyć wielkie, lecz często ra- 
bowane i palone. Należące do tego powia- 
tu miasto Hasenpot h lest wprawdzie 
mnieysze, ale lepsze od Piltynu. Tam od. 
bywały się Piltyńskie seymy i sądy. „Ludność 
tych Xiestw wr. 1795 podana, 404500 dusz 
wynosiła. W wielu okolicach ma ten kray 
tęgi, tłusty 1 gliniasty grunt, dosyć lasów 
i bagien. TY iesieni i na wiosnę niższe łąki 
leżą pod wodą, lecz to in więcćy pomaga, 
aniżeli szkodzi bo tym sposobem uprawiaią 
się nieiako. — Rolnictwo, biorąc ogólnie, 
w dobrym iest stanie. Oprócz iunych gatun- 
ków zboża, naywięcey tam lnu sieią. W la- 
sach są niedźwiedzie, wilki, ostrowidze, li- 
sy, łosie, dziki, i wiele ptastwa. Ryb mor- 
skich iest do zbytku. 

Z Kurlandyia stykaią się Inflanty, czyli 
gubernija Inflantska, albo Rygska. Gdy iest 
mowa o ley wielkości, bierze się pospołu i 
Xiesiwo Estonii wraz ze wszystkiemi do nie- 
go należącemi wyspami. Bez wysp wynosi 
długość tych dwóch prowincyi od południa 
ku północy 45 do 50, szerokość zaś od za- 
chodu ku wschodowi 34 do 40 mil, czyli o- 
koło 1400 mil [] z których przypada 1000 
na guberniią laflautską, a 400 na Kstoniią. 


Pierwsza rozciąga się od 5ógo stopnia 20 
min., aż do 59go stop. 36 min. szerokości 
północney, a razem wzięta z wyspami we» 
dług przyiętego od Petersburgskiey Abade- 
mii umieiętności pierwszego Południka, od 
39g0 do 46go stopnia długości. Graniczą 
Inflanty na północ z guberniią Rewalską, na 
wschód z guberniią Pskowską, i ieziorem 


"Peypus, a przez to z guberniią Petersburg- 


ską; na południe z guberniią Potocka i Kur- 
landyią, a szczególniey z Semigalliią. Przy 
utworzeniu gubernij podzielono 4 dawne po- 
wiaty na 6, a te są: 1) Powiat Rygski. 
Miasto guberniialne i powiatowe Ryga, le- 
ży nad wschodnio - północnym brzegiem 
Dźwiny na piekney równinie, Wały na o. 
koło miasta, maiącego 8 bram, wadłuż 
Dźwiny są murowanc, od strouy zaś lą- 
dowey wystawione wspąsób Hollenderski, 
wsparte murowanemi filarami. Do rowów 
twierdzowych spływa świeża woda dawnym 
kanałem z ieziora nag wiorstw odległego. Cy- 
tadella należąca do miasta opatrzona iest ó 
basztami, 5na zewnętrznemi warowniami, 
drogą krytą i stokiem, Oprócz miasta Ry- 
gi, należy do powiatu: Rygskiego 22 parafiy, 
między któremi wspomnienia godna tylko iest 
Dunamunda, dla matey ale mocney twier- 
dzy tegoż nazwiska, Leży ona w morzu przy 
uyściu Dźwiny, i iest na około woda 
oblana. Ma wał wysoki, cerkiew Ruską , 
i około 20 domów, iedynie dla osady prze- 
znaczonych. Twierdza zasłania port przy 
nicy będący tak dalece, iż niepodobna iest 
okrętowi nieprzyiacielskiemu zawiiać do nie- 
80; czegoby wielkie okręty woienae, dla 
miałkości wody, i tak dokozać nie mogły, 
2) Powiat Wendeński, do którego, z lichóm 
miastem tegoż nazwiska, należy 16 parafiy. 
3). Powiat Wolmarski, którego miasto po- 
wialowe Wolmar, niegdyś wielkie i wao- 
wne, teraz bardziey do wsi niż do miasta po- 
dobne, podzielony na 13 parafiy. 4) Powiat 
Walkiyski, z miastem powiatowóm tegoż na- 
zwiska, podzielony ma 12 parafiy, 5) Po- 
wiat Dorpatski czyli Derpski, Miasto po~ 
wiatowe Dorpat czyli Derpt iest po Ry- 
dze nayiepszćm miastem w Inflantach. Gdy 
Inflanty ieszcze były prowincyią Szwedzka, 
nieśmiertelny Król Gustaw Adolf założył 
wtem mieście Akądemiią 1632 r. która gdy 
wr. 1656 nastala, przywrócona była przez 
Karola XL wr. 1690, ale r. 1699 przenie- 
siona do Paruawy, gdzie zupełnie ustała 
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wr. 1710. Cesarz „Alexander nietylko ią 


na nowo przywrócił w roku 1805, ale też 


gruntownićy ustalił. Oprócz tego, prowadzi 
miasto Dorpat znaczny handel lądem, 
a W zbytkach idzie za przykładem miast 
większych. W powiecie tym iest 13 parafii 
6) Powiat Werryiski, niemaiacy Żadnego mia- 
Sta, podzielony iest na 8 parafii. 

( Dalszy ciag nastąpi, ) 
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O stanie instytutów Sióstr Miłosier- 
„dzia w,Gadłicyń, szczególnićy 
zas we Lwowie. 

(Dokońctenie.) 


i Oprócz ktastoru we Lwowie znaydu. 
lacego się i wyżćy opisanego, iest jeszcze 
w Galicyi cztćry klasztorów Sióstr miło- 
sierdzia; to iest: ieden w Maryampolu 
Cyrkule Sranisławowskim , drugi w Prze- 
worsku Cyrkule Rzeszowskim, trzeci wR o- 
adale przedtém w Brzeżańskim, teraz Stryi- 
skim Cyrkułe, a czwarty w Załoścach 
W Cyrkule Złoczowskim; piąty klasztor zo- 
Stał teraz przez Jana z Damajowic Strzem- 
bosza obszernych włości Dziedzica przy 
życiu eszcze zosialiącego, we wsi iego No- 
wosiułkach w Cyrkuie Złoczowskiin za- 
iundowanym; lecz dopiero w tenczas czyn- 
ność swoąłą rozpocznie, gdy założyciel do- 
trzymuiąc wspaniałey swoiey obietnicy wy- 
stawi budynki, około których iuż rebić za- 
czeio, 

Klasztor Maryampolski ma do 
roku okoio 2272 ZR. 28 4/8 Kr. dochodu, do 
którego policzony 1uż jest roczny przydatek 
500 ZR. z funduszu religyinego, rewersami 
wykupuiącemi teraz wypłacany. Kla- 
Sztor ten utrzymuje szpital i wychowuie ubo: 
gle dziewczęta , lecz cićrpi zawsze wielki 
niedostatek , poniewaz wydatki mimo tego, 
że są ograniczone, dochód mierównie prze- 
Wyższaia, 

, Klasztor w Przeworsku posiada nie- 
Które grunta na Przeworskich przedmie- 
ściach, iako to: na Błoniu i przedmieściu 
-ddcuckićm; posiada także cześć we wsi 
OBIEczynie 1j4 mali od Przeworska leża- 
Cey, i ma w całkowitości t4$> ZR. 30 Kr, 
M W. W. rocznego dochodu, Uirzymuie òn 
chowie "88 19 sidro: pł łeńsiłyć s na 

G A 5 ‘ey. 

Klasztor w Rozdole miał przedtćm 
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pod własnóm zarządzeniem wieś Malechów, 
która mu za prowizyę od zapisanego kapı- 
tału 40000 ZP. w złocie, od familii Hrabi 
Rzewuskiego w zastaw daną była, i po- 
bićrał z nićy 2559 ZR. 194/8 Kr. lustrowane- 
go dochodu. Przeniosła wprawdzie teraz taz 
familia tytuł posiadania na odwrót do siebie, 
lecz zostawiła temuż klasztorowi sposobem 
naywspanialszym bez naymnieszego potrące- 
nia cały dochód z teyże wsi, która teraz 
w dzierzawę wypuszczoną została. Przez te 
ima teraz ten klasztor 1350 ZR. w W. W. do- 
chodu, do którego dodadź ieszcze należy 
przydatek 500 ZR. w W. W: z-funduszu rele 
gyinego, i rocznych 300 fur drew z skarbo- 
wych lasów Drohaowizkich, których wariość , 
cachuiąc furę iedną po 1 ZR. 15 Kr., na 975 
ZR. położona bydź może; ogółem więc liczy 
ten klasztor 2225 ZR. w W. W. dochodu , 
z którego utrzymuie szpital i wychowuie u- 
bogie dziówczęta. 

Klasztor Załoziecki posiada niektóre 
realności wsamych Załoścach, a wBro- 
dach kilka murowanych domów. Cały do- 
chód jego, policzywszy do niego przydatek 
500 ZR, w W. W. z funduszu religyinego, 
wynosi tylko 1107 ZR. 59 Kr. w w. W. U- 
trzymuie ón szpital i instytut edukacyiny 
dla dziówcząt; w pićrwszym iest zazwyczay 
20 do 30 chorych, w drugim znayduie sie 
teraz 38 ubogich, pe naywiększćy części osie- 
roconych dzićwczat. Klasztor ten cićrpi tak 
iak i drugie znaczny niedostatek funduszu, 
i tylko przez miłosierne składki w czynności 
swoićy, dotąd utrzymywać się może. | 

Wszystkim tym cztórem wymienionym 
tu szpitalóm, zbywa niestety na naypićrwszey 
i nayistotnieyszey potrzebie, to iest: na fun- 
duszowym Lekarzu lub Chirurgu. Szpitale 
wMaryampolu, Przeworsku i Ro- 
zdole odwiedzaią dla tego z czasu do czasu 
Lókarze cyrkułowi; szpital zaś Załoziecki 
dogląda teraz Chirurg dominikalny przez Do- 
minium utrzymywady. 

Za piórwszą lókarską pomoc i ciągłą 
staranność, winni są chorzy wdzięczność Sa- 
mym tylko Siostrom miłosierdzia, które wła- 
śpie ztego powodu zniewolone zostały do 
starania się o nabycie niektórych lekarskich 
wiadomości. 

Na zakończenie należy ieszcze uczynić 
wzmiankę o nowo zafundcowanym w Nowo- 
siułkach klasztorze, który iednakże czyn: 
ności swoley ieszcze nie rozpotzął, 


P> 


Jan z Damajowic Strzembosz zna- 
komitych dóbr Dziedzic, własną chęcią i nay- 
czystszą miłością blizniego powodowany, 
postanowił zafundować w Nowosiułkach 
nowy szpital i klasztor Sióstr Miłosierdzia, 
Przestawi Ón tym końcem stary tamże zamek 
stosownie do potrzeb szpitalu podług planu 
przez krajową budowniczą lyrekcyę sfd 
nego, i opatrzy go we wszelkie potrzeby, 
Zapisał ón temu nowemu klasztorowi doku- 
mentem fundacyinym kapitał 4250 czerwonych 
Złotych w złocie, od którego ón i sukcesso- 
rowie iego po pięć od sta podobnież w zło- 
cie lub w papierach stosuiąc się zawsze do 
kursu złota, klasztorowi wypłacać będą. O. 
prócz tego darował mu półtora morga grun- 
tu na ogród, 10 morgów gruntu na łąki, ma» 
ły staw z młynem, i zapewnił mu 40 sążni 
twardego drzewa na opał. Nayłaśnieyszy 
Pan raczył pod dniem 13 Maia r. 0. pomie. 
niony dokument potwierdzić i własną ręką 
podpisać, a Założycielowi za ten Szlachetny 
czyn iego, przez osobny Dekret nadworny 
Ray wyższeswoie oświadczyć ukontentowanie, 

We Lwowie r. 1811. M, F. du Chet, 


Prusy. 
Z Szczecina d. 13. Marca. — Wyszło 
tu zdruku w francuzkim i niemieckim języ. 
ku, co następuie: 


Woysko wielkie. Korpus pićrwszy. 
W głównéy Kwatćrze w Szczeci. 
nie d. 11. Marca 1812. 


Rozkaz dzienny. 

JW. Marszałek dał iuż poznać zostalą- 
cym pod iego rozkazami Jenerałóm, iż sko- 
ro do Pruss weydziemy , będziemy się w 
przyiacielskim znaydować Kraiu. JW. Mar- 
szałek przypomina te woyskóm korpusu swo- 
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iego. Był ón kontent z postępowania ich 
podczas ciągnienia. Obowiązkiem iego bę- 
dzie uwiadomić o tém naszego ukochanego 
Monarchę, którego wolą iest, ażeby woy- 
ska Jego starały się zrówuą gorliwością za- 
chować swoią sławę zdobróy karności, iaka 
też i waleczności. JW. Marszałek nie wątpi, 
iż one będą sobie ciągle dotychczesnym po- 
stępować sposobem, a to nie tylko podczas 
ich pobytu wKraiach pruskich, ale nawet 
w marsząch, które ieszcze może odprawiać 
będą. W każdym stosunku powinny woy- 
ska naysurowszą karność zachować ; wykra- 
czać w tém, iest toż samo, co zapomnieć 
swoiego obowiązku; wKraiu przyiacielskim 
iest naymnieysze przekroczenie występkiem. 
Musimy się wszyscy o to starać, ażebyśmy 
z mieszkańcami i woyskiem pruskićm dobre 
utrzymali porozumienie.” JW. Marszałek po» 
lega na duchu, który woysko ożywia. 
Woyska będą dotąd od mieszkańców 
żywione, póki nie będzie urządzone rozda- 
wanie żywności, Skoro zaś to rozdawanie 
od PP. Kommissarzów pruskich urządzone 
zostanie, będą się woyska ztego utrzymy- 
wały, co im udzielone będzie. Na wszy- 
stkie dostarczania będą rewersa wydawane, 
iak ie nasze rozporządzenia przypisuią. 
Dostarczania dziać się będą na rachu- 
nek naszego Rządu i będą podług téy tary- 
fy urządzone, podług którćy dotychczas w 
32 Dywizyi woyskowóy postępowano. PP, 
Jenerałowie Dywizyi otrzymaią niezwłocznie 
po kilka exemplarzów téy taryfy. 
Na rozkaz JW. Marszałka Xięcia 
Eckmiihl, dowodzącego Jenerała, Je. 
nera}, Szef Sztabu ieneralnego : 


L. Romeuf. 
(Wiadomość tę dzisieyszą odebraliśmy pocztą.) 


Meteorologiczne postrzeżenia wo Lwowie dnia 23. Marca 1812. 
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| Odmiany powietrza, 


pochmurno, dószcz, 
pochm. deszcz ze sniegiem, 
| rzadkie chunury, 


umerze téy Gazety w opisaniu Instytutu Szostr Miłosierdzia 


we Lwowie, zaszła na stronie 200 w kolumnie twszey wierszu 24tym przez błąd wrękopismie omytł- 
ka ; należy zatem czytać zamiast: którą szanowna Dama z Hrabiów Chotoniewskich Hrabina Ry- 
szezewska, którą szanowne Damy: z Hrabiów Poletyłów Gotaszewska Prezcsowa appellacyi- 
na, tudzież z Hrabiów Chołoniciskich Hrabina Ry szezews ka it, d, 


